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Sprawozdanie
Komisyi budżetowej, w przedmiocie udzielenia poręki kraju za 

wkładki w Galicyjskiej Kasie Oszczędności we Lwowie.

Wysoki Sejmie!
C iężka k lęsk a  natury ek on om iczn ej, a i m oralnej d o tk n ę ła  kraj z ok azy i za jść  

p oża łow an ia  godnych  w K asie oszczęd n ośc i lw ow sk iej. Z daw ałoby s ię , ż e  w ypadki choćby  
n ajk arygod n iejsze  w  in sty tu cy i finansow ej pryw atnej n ie  pow inne zagrażać gospodarstw u  
ca łeg o  kraju; zdaw ałoby się , że  stw ierd zony brak n a leży teg o  dozoru rząd ow ego  w takiej 
in s ty tu cy i n ie  p ow in ien  narażać żyw otn ych  in teresó w  kraju. W sze la k o  i jed n o  p rzyp u ­
szczen ie  i drugie  b y łob y  w danym  raz ie  z łu d zen iem .

Krajl nasz p o sia d a ł do n ied aw n a  sz e r e g  in sty tu cyj finansow ych , na k tóre  m ó g ł  
sp o g lą d a ć  z p ew ną dum ą jako na dow ód gosp od arn ości, za p ob ieg liw ośc i i p rzezorn ośc i 
sp o łeczeń stw a  naszego  w spraw ach kred] tow ych. D o in sty tu cyj tych  za liczan o  s łu sz n ie  K asę  
o szczęd n o śc i lw ow ską, jed n ą  z n ajstarszych  i n ajw ięk szych  w p ań stw ie , najstarszą , naj­
w ięk szą  i najpow ażn iejszą  w kraju. P od nadzorem  obow iązkow ym  rządu b y ła  ta  K asa  
ad m in istrow an ą  przez organa sam orządne T ow arzystw a K asy; w szystk ie , a zw ła szcza  n iż ­
sz e  w arstw y sp o łeczeń stw a  sp ie szy ły  h ojn ie  z w kładkam i, z k tórych  zasilan o  sk u teczn ie  
k red yt n ieruchom y i ruchom y we L w ow ie i ok o licy ; ze  zysk ów  n agrom ad ził s ię  zn aczn y  
k a p ita ł rezerw ow y, a c zę ść  ich  przeznaczano coroczn ie  na w sze la k ie  c e le  h u m an itarn e.

Z aufan ie kraju w trw a łość  i s ta ło ść  tych  stosu n k ów  zo sta ło  w strzą śn ię te  g w a łto ­
w nie przez „ru n “ na K asę  o szczęd n o śc i, k tóry  w praw dzie w p ierw szej chw ili uznano za  
n ieu zasad n ion y , k tóry  jed n ak  w krótce potem  sp ow od ow ał d ok ład n e  badania i sprow adził 
w yjaśn ien ia , b udzące u czu cia  n a jsm u tn iejsze  w sercach  w szystk ich  kraj m iłu jących  ob y ­
w ate li. P rzed  ok iem  zdum ionej p u b liczn ośc i o d s ło n ił s ię  obraz potw orny : oto m im o n a d ­
zoru  rząd ow ego  i sk om plik ow anego aparatu  ad m in istracy i sam orządu  T ow arzystw a, od  
k ilk u  ju ż  la t  d opu szczano się  b ezk arn ie  n ajw idoczn iejszych  przekroczeń sta tu tu  i prostych  
nadużyć p o tęp ien ia  i  kary godnych, zaprzepaszczono fundusz rezerw ow y i w sposób  iś c ie  
han ieb n y  nadużyto  zau fan ia  k ilk u d z ies ięc iu  ty s ięcy  osób , k tóre  p ow ierzy ły  K asie  za o sz c z ę ­
d zen ia  sw oje , często k ro ć  zapracow aue w krw aw ym  p o cie  czo ła .

W iadom ość o tym  sta n ie  rzeczy , stw ierd zon a  a u ten ty czn ie  przez c. k. rząd  za  
w sp ó łu d z ia łem  ja k  zaw sze  en erg iczn ym  i sk u teczn ym  P ana M arszałka  krajow ego, z a n ie ­
p ok o iła  szero k ie  k o ła  p u b liczn ości do teg o  stopn ia , ż e  od m iesią ca  p rzesz ło  lu d n ość  c iśn ie  
s ię  n iep rzerw an ie  do k as in sty tu cy i, a „ ru n “ przybrał rozm iary , k tórym  na d łu ższy  czas  
nie z d o ła  s ię  op rzeć  K asa choćby ufundow ana ja k  najlep iej.

T rudno dziś p ow ied zieć , czy  i ja k ie  stra ty  pon es ie  o sta teczn ie  K asa  o szczęd n o śc i. 
Z b ilan su  je j , d o łą czo n eg o  do spraw ozdania  W yd zia łu  krajow ego, m ożna p ow ziąć pew ue



o tem  zdanie, m niej lub w ięcej p esy m isty czn e; a przed sięb iorstw o  naftow e, m ające stan o­
w ić jed y n e  źród ło  pokrycia  d la p reten syj k ilk u m ilionow ych , n ie  zdaje s ię  rokow ać zbyt 
w ielu  nad zie i. A le  n ie  o to id z ie  w tej chw ili. Gdyby bow iem  n aw et zn a la z ł s ię  k toś  
z g o tow ośc ią  p okrycia  n atych m iastow ego  stra ty , obliczonej choćby jak  n ajp esym istyczn iej, 
to  praw dopodobnie n ie  przyczyn iłby  się  do uzd row ien ia  K asy, bo do tego  potrzeba  p rze- 
d ew szystk iem  u sp ok ojen ia  pu b liczn ości, zan iepok ojonej s łu szn ie  b ezp rzyk ład n em i naduży­
ciam i adm in istracy i dotychczasow ej.

T ylko w takim  razie  m ożna z pew nem  praw dopodobieństw em  oczek iw ać k orzystnej 
zm iany w psychologicznym  sta n ie  p ub liczności, jeże lib y  osoba, zasłu gu jąca  stan ow isk iem  
sw ojem  na zau fan ie b ezw zg lęd n e, p rzyję ła  poręk ę za  ca ło ść  w k ład ek  i zarazem  za b ezp ie ­
czy ła  w ła śc ic ie li tych  w k ład ek  raz na zaw sze  od przyw rócen ia  do steru  adm in istracyi, 
rów n ie  n ied o łężn ej i n iesu m ien n ej, jak  d otych czasow a. T ak ie gw arancye zaś m oże z natury  
rzeczy  dać ty lk o  korporacya tej m iary, co państw o, kraj lub ew en tu a ln ie  gm ina sto łeczn a .

M ożnaby n ie  bez podstaw y w ym agać od rządu w drożen ia  tak iej akcyi. P aragraf 
57. sta tu tów  d otych czasow ych  ok reśla  tak  d ok ładn ie prawa i obow iązk i kom isarza  nad zo­
ru jącego, że  gdyby p rzep isy  te  b yły  w ykonyw ane śc iś le , nadużycia  op łakan ia  god ne n ie  
b y łyb y  s ię  m ogły  w ca le  w ydarzyć. K om isya  też  n ie  w ątpi w cale, że  c. k. rząd b ęd z ie  się  
p oczuw ał do obow iązku  p op ieran ia  akcyi, w drożonej przez Sejm  krajow y. N atom iast tru ­
dno nam dom agać się  w prost od rządu  takiej akcyi, k tóraby p o d n iec iła  je sz c z e  bardziej 
w -o g ą  krajow i naszem u op in ią  innych  krajów m onarchii; trudnoby te ż  było  przeprow adzić  
tak ą  ąkcyą, do której potrzebaby ustaw  państw ow ych , w czasie  trw ałych  p rzes ileń  p arla ­
m entarnych.

G m ina L w ow a, a raczej jej m ieszk ań cy  k orzystają  n iezaw od n ie  w znacznej c zę śc i  
z u ży teczn o śc i is tn ien ia  K asy  o szczęd n o śc i;  gm in a ta  zażyw a nadto dobrej sław y pod  
w zg lęd em  gospodarki sw ej finansow ej. A le środki L w ow a są  zan adto  zaan gażow an e dla  
p otrzeb  i in teresów  m iejsk ich , a p rzytem  i sam e w so b ie  n ie  są  dość zn aczne, by gw a- 
rancya gm in na za  k a p ita ł ok o ło  30  m ilionów  z ło ty ch  m og ła  zw ła szcza  w czasach  zw ą t­
p ien ia  d z is ie jszeg o  od n ieść  sk u tek  pożądany.

N ie  p ozostaje  za tem  n ic  in n eg o , jak  akcya kraju, który b ez  teg o  odczuw a już  
stan  d zis ie jszy , a w w yższym  je sz c z e  stop n iu  m u sia łb y  odczuć up ad ek  Kasy o szczęd n o śc i 
w e w szystk ich  d zied zin ach  gosp odarstw a krajow ego. W  p rzesilen iu  K asy o szczęd n o śc i 
narażonym  je s t  p rzed ew szyatk iem  in te r e s  k ilk u d z ies ięc iu  ty s ięcy  w ła śc ic ie li w k ład ek  z naj­
rozm aitszych  ok o lic  kraju ; n iew yp łaca ln ość  k s ią żeczek  sprow adziłaby  g w a łtow n e ich  rz u ­
ce n ie  na  targ  na p astw ę n iesu m ien n ych  lich w iarzy  i zab iłaby  na d łu ższy  czas ducha  
oszczęd n o śc i w całym  kraju. Z pom iędzy d łu żn ik ów  K asy o szczęd n o śc i u cierp ie lib y  w raz ie  
je j upadku najbardziej w ła śc ic ie le  n ieru ch om ości, a c z ę ste  przym u sow e sp rzed aże tych  n ie ­
ruchom ości sp row adziłyb y  sp ad ek  ich  w artości w ca łym  kraju lub  przynajm niej w sk u tek  
niezb ęd n ych  konw ersyj sp ad ek  kursów  listów  zastaw nych . S tra ty  stow arzyszeń , banków , 
kupców  i rzem ieśln ik ów , spow odow ane lik w id acyą  w ierzy te ln ośc i K asy  o szczęd n o śc i m o­
g łyb y  w yw ołać u p ad ek  liczn ych  p ożyteczn ych  in sty tu cyj finansow ych  w kraju, choćby  
b y ły  zre sz tą  sy tu ow an e dobrze i ad m in istrow ane w zorow o. Św iadczy o tem  bardzo w y­
m ow n ie  w n iesion a  na dniu  w czorajszym  p e ty cy a  zw iązk u  stow arzyszeń  zarobkow ych  i g o ­
spodarczych  we L w ow ie.

D o  te g o  n ieb ezp ieczeń stw a  p o w szech n eg o  w kraju p rzesilen ia  ek on om iczn ego  
przybyw ają je sz c z e  w zg lęd y  natury  p o lityczn ej. W sza k  n ies ły ch a n e  za jśc ia  w jed n ej z p ier­
w szych  in sty tu cyj kraju w y w o ła ły  ju ż  po za  gran icam i je g o  n a jn iep rzych y ln ie jsze  o cen ien ie  
w szystk ich  n aszych  stosu n k ów  i u r z ą d z e ń !

Kraj w ięc, in teresow an y  w  zap ob ieżen iu  grożących  m u n ieb ezp ieczeń stw  e k o n o ­
m iczn ych , m a zarazem  obow iązek  m oralny, d ow ieść  czyn em  en erg iczn ym , że  um ie  s ię  ująć  
za  honorem  narodow ym  choćby z ofiaram i c iężk iem i. P rzy tem  zaś ty lk o  tak a  ofiarność  
ca łeg o  kraju z jeg o  s i łą  pod atk ow ą i kred ytow ą zd o ła  praw dopodobnie o s ią g n ą ć  pożądany  
sk u tek  p sych o log iczn y , tj. w zbudzić na now o zau fan ie  u pub liczn ości i  p ow strzym ać „ru n“ 
n ie szczę sn y .

Jak k o lw iek  p rzeto  o s ią g n ięc ie  teg o  sku tku  n ie  da s ię  z góry zab ezp ieczyć  i ja k ­
k o lw iek  ofiara finansow a kraju j e s t  w ob ec stan u  K asy  o szczęd n o śc i je ż e l i  n ie  k o n ieczn ie  
zb y t zn aczną, to  przynajm niej n ieok reślon ą , to  jed n ak  —  i to  w ła śn ie  w yraża c a łą  w ie lk ość  
tej ofiary —  m im o tej n iep ew n ośc i w obu k ieru n k ach  kraj musi przyjąć na barki sw oje  
c iężk i ten  obow iązek . G dyby za ś n iek tó re  k o ła  m ia ły  żyw ić obaw ę, by z tej ofiarności 
n ie  w yn ik ł jak iś  p reced en s na p rzysz ło ść , to  n ie  zaw adzi ju ż  teraz  z jed n ej strony  w yrazić



n ad zieję , że  za jśc ia  w K asie  oszczęd n ośc i b y ły  ty lk o  w yjątkow em i, z  drugiej zaś strony  
zazn aczyć , że  je ż e li  kraj zajm uje s ię  ofiarnie losem  n ajw iększej K asy, za łożon ej w sto licy  
on giś za in icya tyw ą  stanów , tj. ów czesnej rep rezen ta cy i kraju, to  z teg o  n ie  w olno żadnej 
in sty tu cy i innej liczyć  na podobn e poparcie, gdyby ją  adm in istracya  m ia ła  popchnąć  
w n ie szczę śc ie , podobne do n ieszczęśc ia  K asy o szczęd n o śc i lw ow sk iej.

Z tak iego  w ychodząc stan ow iska , W y d z ia ł krajow y proponuje p rzyjęcie  gw arancyi 
kraju  za w k ład k i aż do w ysok ości 30  m ilionów  z ł. i  aż do czasu  w zrostu  fund uszu  r ezer ­
w ow ego do 10%  w kład ek .

K om isya  budżetow a zg o d ziła  s ię  na m yśl W yd zia łu  krajow ego i p ostan ow iła  za lec ić  
jej p rzyjęcie  W ysok iem u Sejm ow i. W praw dzie m n iejszość  k om isy i przem aw ia ła  w pierw szym  
rzęd z ie  za b ezp ośred n iem  p rzejęciem  Kasy o szczęd n o śc i na w łasn ość  kraju. W ięk szo ść  j e ­
dnak n ie  m oże teg o  doradzać W ysok iem u  S ejm ow i: aczk o lw iek  bow iem  zasada przejęcia  
na kraj zn a la z ła  zw olenników  u przew ażnej częśc i cz łonków  K om isyi, to  p rzecież  jej p rze­
p row ad zen ie  w ym agałoby pertrak tacyj tak  rozw lek łych , że  n iezb ęd n a  d ziś pom oc jak  naj­
szyb sza  zosta łab y  udarem nioną. K om isya  w ątp i z resz tą , czy przejęcie  n atychm iastow e  
K asy o szczęd n o śc i na kraj zjednałoby  sob ie  już teraz tak  ła tw o  w ięk szość  W ysok iego  
Sejm u, k ied y  gw arancya kraju w p o łą czen iu  z n ieogran iczon ym  w pływ em  jeg o  na zarząd  
Kasy o szczęd n ośc i, stan ow i w gruncie  rzeczy  ju ż  jakby ob jęc ie  na w łasn ość  kraju, której 
form alne p rzeprow adzen ie m ożna pozostaw ić  d ecyzy i W y so k ieg o  Sejm u późn iejszej.

P roponując przeto  p rzy jęc ie  m yśli W yd zia łu  krajow ego, K om isya  w nosi n iek tóre  
je sz c z e  popraw ki do p rzed łożen ia  W yd zia łu  krajow ego.

P rzed ew szy stk iem  sąd zi K om isya, że, je ż e li  już w celu  ogran iczen ia  gw arancyi 
lataj u do pew nej w ysok ości, m a być w ym ien ione w uchw ale m axim um  w k ład ek , na leży  
sum ę od n ośn ą  p od n ieść  z 3 0  do 35 m ilionów  z ło tych . D o n iedaw na m ian ow ic ie  w kładk i 
w yn osiły  33  m ilionów  z ło ty ch , a ty lk o  z pow odu runu sp ad ły  niżej 30  m ilionów  zło tych . 
J e ż e li w ięc  żyw im y n ad zieję , ż e  gw arancya kraju w zbudzi daw ne do K asy  zaufan ie, to  
m usim y te ż  w ierzyć, ż e  w k ładk i w zrosną znow u po nad 30  m ilionów  z ło ty ch , k ied y  przy­
ję c ie  gran icy 3 0  m ilionów  z ł. m u sia łob y  u p u b liczn ości w yw ołać  p od ejrzen ie , że  sam  
W y so k i Sejm  n ie w ierzy w sk u teczn o ść  swej akcyi i w pow rót K asy oszczęd n ości do 
do p ierw otn ej jej św ietn ości.

S ta tu ta  K asy oszczęd n ośc i będą m u sia ły  doznać k ilk u  zm ian d on iosłych . Ż e ck. 
rząd przez  u sta  J. E . P . N am iestn ik a  z a s tr z e g ł sob ie  w obec K om isyi sw obodę w szelak ich  
zm ian w k ierun ku  zap ew n ien ia  jak  n ajin ten zyw n iejszej k ontro li, to  rzecz  rów nie s łu szn a , 
jak  pożądana dla kraju i ustanow ionej z jeg o  ram ien ia  ad m in istracy i. N a to m ia st w ypada  
ze stan ow isk a  kraju, przyjm ującego gw arancyą  na sieb ie , od m ien n ie  ok reślić  gran ice  dla  
in teresów  K asy  o szczęd n o śc i, a n iże li to  czyn i p rzed ło żen ie  W yd zia łu  krajow ego.

N ajprzód n a leży  z uw agi na sm u tn e d ośw iad czen ia  w K asie  o szczęd n o śc i lw o ­
w skiej i na naturę K as oszczęd n ośc i w ogóle zabronić z góry w sze lk ieg o  k red ytu  w ra­
chunku b ieżącym , gdyż on un ierucham ia fu nd usze K asy i u tru dn ia  k on tro lę  nad jej za­
rządem . P ow tóre  w ypada co do ogran iczen ia  k red ytu  w ek slow ego  zad ow olić  s ię  w yp ow ie­
d zen iem  ogólnej zasady, a b liż sze  jej p rzep row ad zen ie  pozostaw ić  p rzysz łem u  sta tu tow i. 
W  k ońcu  należy  w yp ow ied zieć  przynajm niej w zasad zie  p rzek on an ie , że  k red yt h ip oteczn y , 
sam  przez  s ię  b ezp ieczn y , ale u n ieruchom iający  gotów kę, p ow in ien  być w now ym  sta tu c ie  
ogran iczonym  do pew n ego  m axim um , a zakupno papierów  pupilarnycb , k tóre daje k asie  
i p rocen t stosow n y i ła tw o ść  n atych m iastow ego  zaop atrzen ia  s ię  w g o tó w k ę , p ow inno być  
w now ym  sta tu c ie  obow iązkow em  do pew nego m inim um . W ysok ość  lom bardu papierów  
publicznych  pow innaby być w olną od w sze lk ich  dalszych  ogran iczeń .

T ak ie  zm iany sta tu tów  zap ew n iłyb y  K asie  o szczęd n o śc i w p rzy sz ło śc i i lep szą  
lokacyą  funduszów  i w ięk szą  ich  p ły n n o ść ; rozu m ie s ię  z re sz tą  sam o przez s ię , iż  tak ie  
p rzep isy  now ych sta tu tów  n ie  m ogą  n a tych m iast w ejść w życie , p rzec iw n ie  w in ien  now y  
sta tu t z a b ie r a ć  p rzep isy  przejśc iow e, u w zg lęd n ia jące  d z is ie jszy  stan  K asy o szczęd n o śc i.

W końcu  p o czy n iła  K om isya n ie ja k ie  zm iany w e w nioskach , odn oszących  się  do  
nom inacyi dyrektorów  K asy , jej bu ch a ltera  i syndyka. N ie  chcąc m ian ow icie  tych  sz c z e g ó l­
n ie  w yjątkow ych  nom inacyj czyn ić  zaw isłem i od w yniku  przypadkow ego czasem  g ło sow an ia  
cia ła  obradującego, jak iem  je s t  W ydzia ł krajow y, K om isya  p ragn ie oddać tę  czyn n ość  
w ręce  osoby fizycznej tj. m arsza łk a  k ażd orazow ego, który zasiągn ąw szy  zdania  W yd zia łu  
krajow ego, zd o ła  n iezaw od n ie  b ezstro n n ie  ocen ić  w n iosk i W yd zia łu  K asy.

P o  n adto uch w aliła  K om isya zaproponow ać W ysok iem u  Sejm ow i dw ie rezo lu cy e , 
o d n o szą ce  s ię  do spraw , traktow anych  ju ż  w n in iejszem  spraw ozdaniu . P ierw sza  w zyw a
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W y d z ia ł krajow y do za jęc ia  s ię  w p rzy sz ło śc i m yślą  ew en tu a ln ego  p rzejęcia  K asy  
oszczęd n ośc i na k r a j; druga w zyw a .c. k . rząd, by ile  m ożn ości o k r e ś lił szczeg ó ło w o  obo­
w iązk i kom isarzy rządow ych w K asach  o szczęd n ości w.ogó.le.

W P etycy i w niesionej do W ysok iego  Sejm u prosi zw iązek  stow arzyszeń  o u tr z y ­
m an ie w m ocy § . 3 3  sta tu tów . K oinisya n ie w ątpi, ż e  i w nowej organ izacy i K asy in sty -  
tu cye  te  tak  w ażne dla kraju, o ile  będą za słu g iw a ły  na k red yt, znajdą u w zg lęd n ien ie  
słu szn y ch  żądań sw oich .

Z tych  w szystk ich  pow odów  i z tak iem i zm ianam i K om isya  popiera w niosk i W y­
d z ia łu  krajow ego i staw ia  w n io sk i:

W ysok i Sejm  raczy p ow ziąść n astęp u jące  u c h w a ły :

Uchwała A.

A rt. I. Kraj K rólestw a G alicy i i  L odom eryi z W ie lk iem  K sięstw em  K rakow skiem  
przyjm uje poręk ę za  w kład k i w galicy jsk iej K asie  o szczęd n o śc i, a m ian ow icie  poręcza  po­
siadaczom  k s ią żeczek  w k ładkow ych  galicyjsk iej K asy o szczęd n o śc i op rocen tow an ie  od p o­
w iadające sta tu tom  K a sy  i w yp ła tę  k ap ita łu .

A rt. II. Poręka 1 1 w chodzi w życ ie  z ch w ilą  za tw ierd zen ia  przez c. k. R ząd tych  
zm ian sta tu tów  K asy, ja k ie  W y d zia ł krajow y uzna za p o trzeb n e  w in te r e s ie  za b e z p ie c z e ­
n ia  fu n d u szu  krajow ego.

A rt. III. Skoro  fu ndusz rezerw ow y galicy jsk iej K asy o szczęd n o śc i we L w ow ie, 
ulokow any w papierach  pupilarne b ezp ieczeń stw o  m ających, o s ią g n ie  w ysokość 10%  k a p i­
ta łu  w kładkow ego, m oże Sejm  krajow y uchw alić, że  poręk ę o k reślo n ą  w A rt. I. uznaje  
za w ygasłą .

Art. IV . Jak  d łu go  trw a gw arancya kraju w Art. I. ok reślon a , n ie  m oże sta n  ka­
p ita łów  w kładkow ych , w ga licy jsk iej K asie  o szczęd n o śc i u lokow anych , p rzew yższać  sum y  
35 m ilionów  z ł. w. a. (70 ,000.001) koron).

Sum a ta  m oże być p odw yższoną ty lk o  na pod staw ie  uch w ały  S ejm u  krajow ego.
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Uchwała B.

Sejm  p o leca  W yd zia łow i krajow em u, aby za żą d a ł od T ow arzystw a ga licy jsk iej  
K asy o szczęd n o śc i przeprow adzen ia  zm iany sta tu tów  K asy w m yśl następ u jących  p o s ta ­
n ow ień  zasa d n iczy ch :

a) W yd zia ł ga licy jsk iej K asy o szczęd n o śc i w e L w ow ie (§. 46 . sta tu tó w ) sk ład ać  
s ię  b ęd zie  z 12 cz łon k ów , z k tórych  ośm iu  w ybiera S ejm  krajow y na p rop ozycyą  W y ­
d zia łu  krajow ego bądź to z grona cz łon k ów  T ow arzystw a K asy, bądź z poza grona teg o ż  
T ow arzystw a.

b) D yrek cyą  ga licyjsk iej K asy  o szczęd n o śc i sk ład ać  s ię  b ęd z ie  z dw óch lub  trzech  
D yrektorów  p ła tn ych , m ianow anych  p rzez  m arsza łk a  krajow ego na p ropozycyą  W yd zia łu  
K asy i po w ysłu ch an iu  zdania  W y d z ia łu  krajow ego.

Z astępstw o k tóregok o lw iek  z D yrektorów  zarząd za  m arsza łek  krajow y z pośród  
człon k ów  W y d z ia łu  K asy.

N a cze ln eg o  b u chaltera  i syndyka K asy m ianuje m a rsza łek  krajow y na w n iosek  
W yd zia łu  K asy i po w ysłu ch an iu  zdania  W yd zia łu  krajow ego.

M arsza łek  krajow y n ie  j e s t  zw iązan y  w nioskam i W yd zia łu  K asy .
c) K redyt na rachunek  b ieżący  je s t  w zbroniony.
P o ży czk i h ip o teczn e  m ogą być u d z ie la n e  ty lk o  do p ołow y w artości n ieru ­

ch om ości.
D la  p o ży czek  h ip o teczn ych  i d la  e sk on tu  w ek sli b ęd zie  w sta tu ta ch  u sta n o w io -  

nem  p ew n e m axim um , d la  zakup na papierów  pu pilaruych  p ew n e m inim um  w sto su n k u  
p rocentow ym  do sum y w k ład ek .



d) W sze lk a  zm iana sta tu tów , tu d zież  regu lam in ów  i instrukcyj n astąp ić  m oże  
ty lk o  za zgod ą W yd zia łu  krajow ego i w inna być podaną do w iadom ości Sejm u.

ej C oroczne zam k n iec ie  rachunków  i b ilans p rzedk ład ać b ęd zie  K asa Sejm ow i 
krajow em u za p ośred n ictw em  W yd zia łu  krajow ego.

O stateczn e absolutoryum  za zam knięcia  rachunków  uchw ala Sejm  krajowy na 
w n iosek  W yd zia łu  krajow ego.

f )  D op ók i fundusz rezerw ow y, po strą cen iu  w artości w łasn ego  gm achu K asy, n ie  
d o sięg n ie  w ysok ości przynajm niej 5%  k ap ita łu  w kładkow ego, ca ły  zysk  coroczny w pływ ać  
m a do teg o ż  funduszu.

Gdy fundusz rezerw ow y w ynosić  b ęd zie  przynajm niej 5 %  w k ład ek , w pływ ać m a  
przynajm niej p o łow a czy steg o  zysku  do funduszu rezerw o w eg o , druga zaś p o łow a  m oże  
być za przyzw olen iem  Sejm u krajow ego użytą  na c e le  dobroczynne i ogó ln ie  p oży teczn e.

F u n d u sz rezerw ow y w in ien  być lokow anym  w y łą czn ie  w  papierach, m ających b e z ­
p ieczeń stw o  p u p ila r n e ; w razach potrzeby  nadzw yczajnej m ogą być te  pap iery  lom bardo- 
w ane lub sprzedane.

g) U ch w ała  W a ln eg o  Z grom adzen ia  o rozw iązan iu  T ow arzystw a ga licy jsk iej K asy  
oszczęd n ośc i w ym aga za tw ierd zen ia  Sejm u krajow ego na w n iosek  W y d z ia łu  krajow ego.

hj D o zbadania  zd o ln ości kredytow ej przy pożyczk ach  w ek slow ych  u stan ow ien i 
być m ają cenzorow ie w ekslow i.

i) W sze lk ie  p ostan ow ien ia  o in g eren cy i Sejm u i W yd zia łu  krajow ego p ozosta ją  
w m ocy tak  d łu go , jak  d łu go  trw a gw arancya kraju.

P o leca  s ię  W yd zia łow i krajow em u, aby w z ią ł pod rozw agę k w estyą  przejęcia  
ga licyjsk iej K asy oszczęd n ośc i na kraj, ew en tu a ln ie  p rzep row adził rokow ania z c. k. 
rządem , i z tow arzystw em  K asy, a spraw ozd an ie  w tym  p rzed m iocie  p rzed ło ży ł Sejm ow i,

W zyw a s ię  c. k. R ząd , by u rzą d z ił ja k  n a jśc iś le jszy  nad zór nad k asam i o sz c z ę ­
dności i  o k reślił szczeg ó ło w o  ob ow iązk i kom isarzy rządow ych.

P e ty cy a  do L. 553  Z w iązku S tow arzyszeń  zarobkow ych  i gosp od arczych  zo sta je  
p raw ozdaniem  tern za ła tw ion ą .

Rezolucja I.

Rezolucja II.

W e L w ow ie dn ia  24 . lu teg o  1 899 .

P rzew od n iczący :

D unajew ski.
S p ra w o zd a w ca : 

B iliń sk i.




